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W  swem dążeniu do badania i doskonalenia wszel­
kiego rodzaju tworów technicznych, organizacyjnych, spo­
łecznych itp. używa nowoczesny organizator wielu cha­
rakterystycznych metod naukowych i praktycznych, 
z których najważniejsze podam w krótkiem zestawieniu.

1. M e t o d a  s z u k a n i a  z w i ą z k ó w  m i ę d z y  z j a ­
w i s k a m i .

Wszelkie prace typu naukowego polegają na hipo­
tezie popartej doświadczeniem, że między różnemi zjawi­
skami i przebiegami istnieją pewne, niezmiennie się obja­
wiające z a l e ż n o ś c i  f u n k c y j n e ,  wyjaśniane zwykle 
z a s a d ą  p r z y c z y n o w o ś c i ,  to zn. ścisłego związku 
między „poprzednikami" albo przyczynami a ich koniecz­
nymi „następnikam i11 czyli s k u t k a m i .

Zasada przyczynowości, czyli ścisłego związku mię­
dzy przyczyną a skutkiem, wydaje się nam jasną i prostą. 
K rytyka filozoficzna wykazuje jednak przy je j sprawdza­
niu szereg poważnych wątpliwości i trudności, skutkiem 
czego mówi się nieraz tylko o „poprzednikach1' i „następ­
nikach11, nie przesądzając, czy mamy zawsze do czynienia 
z istotną przyczyną i jej skutkiem. (W estaway: Scientific 
Method. London).

2. Jakościowa i ilościowa z a l e ż n o ś ć  w y n i k ó w  
(zjawisk) od w a r u n k ó w  i c z y n n i k ó w .

Praktyka techniczna i naukowa okazuje możliwość 
rozpoznania jakościowej i ilościowej z a l e ż n o ś c i  w y n i ­
k ó w  (skutków) od pewnych w a r u n k ó w  i c z y n n i k ó w  
(przyczyn).

Zadaniem pracy badawczej je s t trafne ustalenie 
istotnych zależności przy pomocy umiejętnej obserwacji, 
analizy, tworzenia wstępnych hipotez, dokonywania pla­
nowych doświadczeń i pomiarów, następnie krytyki otrzy­
manych wyników a wreszcie wyrażenie spostrzeżeń i wy­
ników w sposób bezbłędny i jednoznaczny (ścisły).



3. Metoda d o k ł a d n e g o  o k r e ś l e n i a  z a d a n i a .
Każde studjum zacząć należy od postawienia sobie

lub swym pomocnikom dokładnie i wyraźnie określonego 
zadania, ponieważ tylko tak  ujęte zagadnienia dadzą się 
dokładnie zbadać, zmierzyć i wyjaśnić. (Taylor, Le Cha- 
telier i inni).

Taylor użył tej metody w dziale organizowania jak ie j­
kolwiek pracy, ustalając dla każdego pracownika wyraźnie 
określone z a d a n i e  r o b o c z e ,  z podaniem potrzebnego 
do tego czasu podstawowego i najlepszego sposobu wy­
konania pracy (task, pensum).

4. B a d a n i e .
U m i e j ę t n e  b a d a n i e  zagadnień i przebiegów 

odbywa się najpierw przez dokładne o b s e r w o w a n i e  
odnośnych zjawisk w różnych warunkach, przy wiernem, 
nieuprzedzonem zapisywaniu dokonanych spostrzeżeń 
w przejrzystych zestawieniach.

W  dalszym toku badania obmyśla się i kolejno wy­
konywa c e l o w e  d o ś w i a d c z e n i a  celem stwierdzenia, 
które warunki i czynniki są istotnie konieczne do otrzy­
mania określonych w danym razie wyników. Przykłady 
tego mamy w badaniach przyrodniczych i technicznych.

5. A n a l i z a .
Analiza polega na gruntownym i k r y t y c z n y m  

r o z b i o r z e  zebranego m aterjału obserwacyjnego po do- 
kładnem jego zestawieniu i uporządkowaniu. Descartes 
polecał tu  dokładne w y l i c z e n i e  (enumeratio) i u p o ­
r z ą d k o w a n i e  (classification

6. K l a s y f i k a c j a .
Klasyfikacja m aterjału badań obejmuje s y s t e m a ­

t y c z n e  z e s t a w i e n i e  w a r u n k ó w  i c z y n n i k ó w  
zjawisk wedle ich ważności i wzajemnego związku. Czyn­
niki trzeba przytem rozdzielić na g ł ó w n e ,  u b o c z n e ,  
o b o j ę t n e ,  z a b u r z a j ą c e  i t. d.

Do ułatwienia tej roboty używa się w dziale orga­
nizacji s o r t o w a n i a  w k a r t o t e k a c h .

7. R o z d z i e l e n i e  c z y n n i k ó w .
Jeżeli jakiś przebieg zależy od wielkiej liczby czyn­

n i k ó w  lub warunków, wtedy zarządza się szeregi d o ­
ś w i a d c z e ń  s p e c j a l n y c h ,  każdy dla zmienności tylko 
jednego czynnika, przy pozostawieniu pozostałych bez 
zmiany.

"W miarę możności dążymy do zupełnego o d d z i e ­
l e n i a  c z y n n i k a  g ł ó w n e g o  od innych, zwykle mu 
towarzyszących. (Le Chatelier).
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8. M e t o d a  m i e r z e n i a .
Zam iast przybliżonej tylko oceny stosuje się odpo­

wiednio dokładne i objektyw nie w ykonyw ane p o m i a r y ,  
z ostrożnem  wyłączeniem  wszelkich wpływów zaburzają­
cych w łaściw y przebieg zjaw iska.

M etody tej używ ali T a y l o r  i G i l b r e t h  podobnie, 
ja k  się ją  stosuje w elektrotechnice, technice maszynowej 
i w naukach przyrodniczych.

9. M e t o d a  s e p a r a c j i  a l b o  i z o l a c j i  w p ł y w ó w .
Przez stosowne zabiegi należy z g rupy równocześnie

w ystępujących czynników wydzielić tylko jeden.
Tu należy także polecana przez Milla m e t o d a  

r e s z t y  (residual method).
10. M e t o d a  p o d z i a ł u  zawiłych przebiegów na 

n a j p r o s t s z e  e l e m e n t y ,  zastosow ana przez Taylora 
i innych do ustalen ia czasów potrzebnych do wykonania 
danych zadań, oraz do udoskonalenia narzędzi przez w pro­
w adzenie stali szybkotnącej. Oddzielne badanie każdego 
elem entu u łatw ia  zrozum ienie zjaw isk i tw orzenie nowych 
kom binacyj.

11. M etoda szczegółowego s t u d j o w a n i a  r u c h ó w  
roboczych i doskonalenia ich przez ustalenie wzorowych 
ruchów  lub zabiegów norm alnych. (Gilbreth: m otion studies).

12. W y n i k i  b a d a ń  i p o m i a r ó w  ująć trzeba 
w tabele i w ykresy, ale nadto  wyprowadzić z nich pisem ­
nie utrw alone reguły , zasady lub „p raw a“.

N ajlepszem  rozw iązaniem  każdego zadania badaw­
czego je s t  m atem atyczne i geom etryczne ujęcie f u n k c y j ­
n e j  z a l e ż n o ś c i  z j a w i s k  we wzory, w ykresy i no- 
mogramy.

13. M e t o d a  u s t a l a n i a  n o r m .
N ajlepsze w danej chwili w arunki produkcji, u rzą­

dzenia, sposoby przeróbki i prędkości robocze usta la  się 
doświadczalnie i przez obliczenia jako  w z o r y  n o r m a l n e ,  
z k tórym i porównywa się potem w yniki praktyczne.

M etoda ta, wprowadzona przez T a y l o r a ,  rozwi­
n ięta  przez G a n t t a  w jego  tabelach  i w ykresach spraw ­
ności a stosow ana także w pracach zbiorowych, ja k  n. p. 
w badaniach opisanych w dziele „ M a r n o t r a w s t w o  
w p r z e m y ś l e 8 (INO) uznaną je s t  za jednę  z najlep­
szych podstaw  do kierow ania zorganizow aną produkcją.

13. M etoda b a d a n i a  o d c h y ł e k .
Poprzednio opisana m etoda norm  daje możność kon­

tro li nad tern, czy poszczególne działy  produkcji pracują



prawidłowo. K ażda niezw ykła odchyłka w yniku rzeczy­
wistego od idealnego, którego wyrazem  je s t  w z o r z e c  
n o r m a l n y ,  zwraca natychm iast uw agę kierownika. K ie­
row nik ograniczyć się w tedy może do ścisłego kontrolo­
w ania zdarzających się p r z e b i e g ó w  n i e n o r m a l n y c h  
albo w y j ą t k o w y c h .  Tego rodzaju  postępow anie n a ­
zwano w Am eryce „ m e t o d ą  w y j ą t k ó w “ (exception 
method).

15. M e t o d a  p r z y b l i ż e ń .
W  zakładach przem ysłow ych trzeba wszelkie do­

świadczenia i badania wykonyw ać prędko, celowo i tanio, 
przy użyciu możliwie prostych przyrządów  i sposobów, 
zadow alając się na razie przybliżonym i w ynikam i badań, 
podczas gdy w naukach przyrodniczych w ym aga się obe­
cnie jak  najw iększej dokładności.

Późniejsze pogłębienie i doskonalenie pomiarów p o ­
zostaw ia się dalszym  badaniom  w laboratorjach.

M e t o d a  s t a t y s t y c z n a .
Planowe zapisyw anie i studjow anie (niem. Auswer- 

tung) zdarzeń i przebiegów w zakładach przem ysłowych 
umożliwia w yjaśnienie wielu zagadnień i kontrolę w yda­
nych przedtem  zarządzeń. Roboty z tern zw iązane u ła t­
w iają  m aszyny do badań sta tystycznych  H olleritha i Po- 
wersa.

16. S a m o c z y n n a  k o n t r o l a .
Obok osobistego nadzoru stosuje się też sam oczynną 

kontrolę przebiegów i czynów przez obserwowanie i no­
tow anie ich z dwu niezależnych stron. np. ze strony p ro ­
dukcji technicznej i w artości kupieckiej, ze strony przed­
m iaru technicznego i zapisków księgowych, ze strony 
kalkulacji kosztów w łasnych w przeciw staw ieniu do cen 
targow ych itp .

17. M e t o d a  p o d z i a ł u  p l a n o w a n i a ,  p r z y g o ­
t o w a n i a  p r o d u k c j i  i w łaściwego je j w y k o n a n i a .

M etoda ta, znana w świecie techniki w postaci opra­
cowyw ania w stępnych p r o j e k t ó w ,  rysunków, kosztory­
sów itp . została zastosowana przez Taylora do produkcji 
w pracow niach przem ysłow ych (w arstatach).

18. M e t o d a  u ż y w a n i a  s p e c j a l n y c h  o r g a n ó w .
D ane zadanie robocze dzieli się na szereg c z y n n o ­

ś c i  s p e c j a l n y c h ,  k tórych załatw ienie powierza się 
specjalnym  pracow nikom ; Taylor nazw ał ich przodow­
nikam i funkcyjnym i (functional foremen).

Sposób ten był też w użyciu w sztabach w ojskowych 
i w wielkich biurach technicznych.
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19. M e t o d a  j e d n o l i t e g o  k i e r o w n i c t w a .
Zorganizow aniem  stosownie rozdzielonych robót zaj­

m uje się osobne B i u r o  o r g a n i z a c j i  (BO) albo roz­
dzielcze, k tóre w ydaje na czas pisem ne lub telefoniczne 
rozkazy co do dokonywania poszczególnych zadań robo­
czych. Podobny sposób, zw any w Ameryce „ d ispatching", 
u nas zaś odpraw ianiem  albo dysponowaniem , je s t  pod­
staw ą porządkow ania ruchu  pociągów kolejowych.

Do kierow ania zakładam i przem ysłow ym i itp . ko- 
niecznem  je s t  w y d a w a n i e  r o z k a z ó w  i dopilnowanie 
porządnego ich w ykonyw ania.

20. M e t o d a  s t a w i a n i a  t e r m i n ó w .
Do szybkiego w ykonyw ania otrzym anych zamówień 

koniecznem je s t  w ykonyw anie poszczególnych robót 
w odpowiednich term inach. Do tego używa się p l a n ó w  
c z a s o w y c h  albo też w y k r e s ó w  t e r m i n o w y c h  
i w ydaw ania na nich opartych rozkazów lub zleceń.

21. M e t o d a  p l a n o w e j  k o o r d y n a c j i .
W  celu należytego w y z y s k a n i a  z d o l n o ś c i  w y ­

t w ó r c z e j  czyli m o c y  większych zespołów koniecznem 
je s t  p l a n o w e  k o o r d y n o w a n i e  r o b ó t  w określonych 
z góry term inach. Z a t r u d n i e n i e  poszczególnych poste­
runków  w ytw órczych powinno być możliwie nieprzerw ane 
czyli c i ą g ł e .  Do tego celu trzeba zm ierzyć w ydajność 
każdego środka produkcji i ta k  je  ze sobą koordynować, 
aby każde zadanie dało się wykonać w możliwie krótkim  
czasie. Czynność tę  nazyw am y h a r m o n i z a c j ą .  Do 
kontroli używ a się zapisków co do fak tycznych  p o s t o ­
j ó w  lub bezczynności poszczególnych m aszyn i pracow ni 
(idle tim es records).

Zbadanie tego, czy koordynacja produkcji różnych 
członów fabrykacji je s t  popraw na oraz usunięcie spostrze­
żonych przytem  błędów je s t  zw ykle pierwszem  i to 
wdzięcznem  zadaniem  organizatora.

22. M e t o d a  p r z e r ó b k i  k o l e j n e j ,  r y t m i c z n e j  
i c i  ą g ł e j .

W yrazem  doskonałej ju ż  koordynacji je s t  zwykle 
zastosowanie m etody p r z e r ó b k i  k o l e j n e j ,  bądźto 
ry tm icznej, bądźteż ciągłej, znanej z wielu dziedzin pro­
dukcji, ja k  z w ytw arzan ia  energ ji elektrycznej, m echa­
nicznej, z fabryk chemicznych, wielkich fabryk  au to ­
mobili i t. d.

Zaletą je j je s t  m iędzy innem i przekazanie zawiłych 
robót B iura organizacji m echanicznie sterow anem u tokowi 
przeróbki kolejnej.
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23. M e t o d a  a u t o m a t y z a c j i .
Czynności regularnie się powtarzające można ująć 

w s t a ł e  p o l e c e n i a  alboteż przekazać je  automatycznie 
działającym mechanizmom. Automatyzacja czyni obecnie 
ogromne postępy, obejmując transportowanie, regulowanie 
prędkości i mocy, obsługę maszyn, kontrolę produkcji itd.

24. Z a s a d a  d o b r e j  w y d a j n o ś c i .
Każda praca powinna się odbywać z możliwie wy­

soką wydajnością lub sprawnością, przy zastosowaniu 
najlepszych sposobów działania i narzędzi.

Zasada ta  nie wiedzie bynajmniej do przetężania 
sił ludzkich lub maszyn dzięki temu, że racjonalnie zor­
ganizowana praca odbywa się mimo wielkiej swej w ydaj­
ności w sposób stosunkowo lekki i gładki.

Dlategoteż nazywa się doskonałą technikę pracy 
także umiejętną organizacją pracy.

L i t e r a t u r a .  A l f o r d :  Laws of Scientific Management. 
H a u s w a l d :  dzieło „Przemysłu (Lwów).

„ Naukowa Organ. Taylora, 1926.
„ Produkcja kolejna lub ciągła, 1928.

L e  C h a t e l i e r :  Filozofia systemu Taylora.
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